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W iadomości krajowe.

K R A K Ó W .
(a. n.) w  rozwinięciu swobód konstytucyjnych 
naszym k r a j u ,  nie ostatnie trzyma miejsce za ło -  

nie nTowarzystwa wzajemnej nauki'' zawiąza
l i 0 między uczniami  Uniwersyte tu.  Tam t o ,  wza- 
^ntnie wią£ąC sj t, s łowem h o n o r u ,  młodzież jedno- 
l)ratiS1̂ ' ^  zam*arze Praay — kojarzy się ogniwami 
wywa  rv^°®ci ' kształcąc rozum i serce przygoto- 
wateli  j iczy^nie no w e  pokolenie zacnych O b y -

Ni

I,'e p o lbiy . by®dom /^ k o w a n e j  k o n d u it

Słoryi tU skrćślania kilkomiesięcznćj h i -
w 8 . *8° towarzystwa;  i nie tu miejsce wykazania 
^iem ■ ” 3 ł lywa jących  zeń korzyści ,  bo tem wszyst- .  
dzo . ZaJmie s>ę Redukcya p i sma,  j akie toż zgroma- 

0|e wydawać zamyśla : dziś damy tylko ogólny 
On yS or6anizacyi całego Towarzys twa .  Dzieli się 

0 na pięć wydzia łów : Literacko-historycsny, —  
matematyczny, lekarski i sz tu k  pięknych. 

z«sa ■ wydt i*ł ° l )' (!ra s°b ie  prezesa ,  wice pre- 
U > sekretarza i oprócz tego deleguje członka do 
* adv ogólnej. J

na cz ło n ka ,  pot rzeba być 
nej konduity i posiadać potrzebne wia-  

suj— C'1- Przed przyjęciem ta k ow e go ,  wydziałgło-  
Je i większość orzeka 

c# Obowiązkiem członka głównym je s t  cnota kpra- 
811‘ ostatniej d owod y  piśmienne - -  od czasu do cza- 
ktj®0 Posiedzeniach odczytywane być winny.  T o -  
ne *łsł wo to przez JVV. Guberna to ra  po t wie rdzo-  

się osobnym sta tutem i odbywa co ty-  
d ,vydzinlnu'e — a co Sobota o golowe posic-

Ni
Czło^^ P°'*edzenia ogó łowe wolno  j e s t  każdemu z 
c h o ^ 0^  wyprowadzać osoby o b c e ,  za których za- 

się jes t  odpowiedzialnym.
° só b ) ^ k o ń c z e n i u  (ego ar tyku łu  dołącza się listę 
ny*n , 0 | l |p m  obecnie ster  To warzystwa  powierzo-

^ i c e - P r ę * ^  Lit bist.: Prezes Lenar towicz Teofil ;  
r .Vn; Czł0^*,®*iłkowski Jul i an ;  Sekreta rz  Sorg Kwi-  

^ y d z i a ł  ^ lee ° wany  Ost rzeszewicz Ignacy. — 
.lce -Pre2 " r a w n y :  Prezes  Kal inka Kazimierz;  

^icz Kazjn * ł a b o w s k i M a x y m . ;  Sekretarz F edoro-  
VVyd7 i \ eri : Oeleg Tuszyński  Ferdynand.

a Ma tem at :  Prezes Młocki  Włodzimierz,

W i ce - p rez es  Janicki Ignacy;  Członek Delegowany:  
Gawroński  Kazimierz.

Wydział  Lekarski :  Prezes Berdau Fe l i s ;  W i c e 
prezes Harajewicz Józ e f ; '  Sekretarz Cłunubski  Mi
chał ;  Członek delegowany Babiński  Romuald.

Wydz ia ł  sztuk pięk.: Prezes  Swie rzyńsk i ; Sekre 
tarz Luszczkiewicz W ł a d y s ł ; Członek delegowany 
Szynalewski.

(a. n.) Dowiadujemy się z pewnego źródła,  że 
wczorajszej  nocy warty i pat role bvłv podwojone  
n a  P o d g ór z u ,  z placu działa były wzięte i w  szpi
talu us tawione z zapalonemi lo n ta m i , s łowem wszel
kie- przygotowania jak gdyby do boju.  Dziwić to 
powinno koniecznie każdego spokojnego Obywate la  
iem b a r d z ić j , źe  gdy całe nasze miasto j e s t  na j spo
kojniejszych dążnośc i ,  i ani myśli o żadnych nie
przyjaznych krokach przeciwko wojsku  -  przeciwnie 
władze wojskowe  zawsze mają doniesienia niepoko
j ą c e ,  a wymagające wojennych ostrożności. Czy to 
takie ma być zaufanie pomiędzy poddanymi tegoż 
samego konstytucyjnego pań s t w a?  Z drugiej s ; ro-  
ny dochodzą nas wieści :  że nietylko most  j e s t  p o d 
minowany — ale źe i z a m e k  ma być p o dm in ow a
ny ze czterech stron — Pytamy się dla czego J a 
kie być mogą powody takich ostrożności w o jcn ych ?  
albo raczej piekielnych?• — \Yzyw'amy was  Sza 
nowni  Obywatele M. Krak ow a!  ażebyście ma jąc  
do bro  Miasta na ce lu ,  wysłali  Depu tacyą  do N a 
czelnika Rządu  z za py tan iem ,  co znaczą podobne  
os t r o żn oś c i , i czy W ła dz a  wojskowa n iemogtaby  
wskazać Auto ra  tych niepokojących w i e ś c i , a lbo
wie m tu chodzi o życie i dobro O b y w a t e l i , a jeże
li są z b r o d n ia rz e ,  którzy intrygują f rymarcząc k rwią  
l u d z k ą ,  takich Władze powinny nam wskazać.  —  
Co się zaś tyczy podminowania  z a m k u ,  i o t o  p o -  
witino Deputacya przemówić s t a n o w cz o ,  a lbowiem 
to j e s t  ostatnia z pamiątek naszych świętych N ar o 
dowych nietykalnych,  której nam dotąd wrog i  nasze 
nie zniszczyły. Zresztą wysadzenie w powiet rze  Z am 
ku wiodomn jakie skutKi sprowadz i łoby na Miasto, 
dla tego Władze miejskie o wszystkich podobnych 
budowach  wiedzieć powinny;  podobne  przygotow* 
nis sani scatan tylko wymyśl i ć m o ż e ,  którym to 
przygotowaniom jeżel i  się teraz na Sejmienieoprże* 
c i e ,  a zamia r  do skutku  do jdz ie ,  to  pobyt każdego 
Obywate la  w K r a k o w i e ,  byłby tem sa m em ,  co s ie
dzieć na Beczcze p rochu , pod którą tleje I°pt  z a 
palony.  J. S,



(a.  n . )  Powziąwszy  wiadomość  i ż  au to rem a r 
tykułu w Gazecie Krakowskiej  Nre .  216 z d 23 
Wrześ n ia  b. r. zamieszczonego,  j e s t  P. Mikołaj  L i 
sowski  Med.  Dr. ,  i że p rzedosta tnie  ustępy tegoże 
ar tykułu mnie dotyczą ,  j ak  to sam au to r  oświad
czył  zmuszony się widzi uczynić Panu  M. L. w tym 
■względzie niektóre zapytania.  —

Pytam ci się au t o rz e ,  do czego nam służy 
wolność  d r u k u?  czy żebyśmy wyświet lal i  p rawdę,  
lub  też niesłusznie k«go czernili? —  Pytam ci się 
dlaczego poważyłeś się oczerniać mię publicznie,  j a 
kob ym t rudn i ł  się roznoszeniem list ? j aki  masz na 
to  dowód?.  Mnie czynić podobne za rz u t y ,  który 
p ie rwszy  złorzeczyłem przeciw wszystkim,  na rzuca 
j ącym ułożone j u ż  listy? a czego dowód w każdyru 
raz ie  wskazać Ci j e s t em g o tó w ?  Dalej nazywasz mię 
r eakcyon is t ą — dlaczego — oto d la t e g o , że P a n u  
Win ce n te m u Kołodziejskiemu obnoszącemu listę k a n 
dy da tó w  (czego świadkami byli dwaj obywatele)  — 
n a  której siebie i ciebie godny autorze  zamieścił,  
p rzeciwne  cc do ciebie Pauie A-l- L. objawi łem zda
n i e — Ciebie więc miałem zamieścić w swej  liście na 
r ad c ę?  ciebie,  którego niecne postępowanie dość cof
nąć  się dwa lata w s t e c z , płzypuinnieć sobie moż 
n a !  I  ty au t o rz e ,  za objawienie podobnego zdania 
n az yw as z  mię r eakcyon i s t ą?  czyż nie wolno je st  
każdemu zdanie swe wyjawić tern bardziej  i s łu sz 
n e ?  —  Miałżebyś jo  czoło Panie Al. L. domagania  
się zaszczytu zasiadania w  Radzie miej sk ić j , w g ro 
nie p rawych obyw ate l i ,  chyba dla tego abvś znówpo-  
do bn ą  poprzedniej  odegrał  Ro lą? . ,  a polem.. .  potem 
fugarn d a r e !! !

Jakże śmieszną je st  r ze cz ą , czytać twe Panie 
L i sowsk i  pochwałki  — mienisz się Mężem zasłużo
n y m ,  który ciągle z własnym niebezpieczeństwem 
przeciw gwał tom i przymocy walczył —  pytam się 
gdzie i k i ed y?  W y k a ż  to au to rz e ,  boć j e szcze z 
tej s t rony zasług twych nie z n a m y ! !!  Dziwna rzecz, 
że zwolennicy twoi  nie poznali  cię jeszcze i ślepo 
w  maxymy twoje  wierzą  —  może nie wiedzą — 
że pod tą Maską niby o twar tośc i ,  —  u k r y 
wa  się ż.ldłd zjadliwej zrnii — Mówisz następnie 
Pan ie -M.  L że się obawiam' ,  abyś o mnie  jakiego 
gorszącego factum nie ogłosił  — pytam s ię ,  a na 
w e t  wzywam nietylko ci eb ie ,  ale i wszys tk ich,  do 
ogłoszenia jakiegoś tam factum gor szą ce go , potępia 
j ą c e g o  mię?  Xie sądź Panie M, L. abym się chciał 
chwal ić  — wićdz tylko o Łem, że sumienie mam 
czyste — opinii o mnie mianej  i imienia mego ,  ni- 
czem nie splamiłem i nie splamię —  a co się tycze 
zarzuconej  mi przez ciebie potwarzy,  czuję się z u 
pełnie n iewinnym.  — Godny P e d ag og u ,  pisz co ci 
Sl? podoba przeciw ko mu k o lw ie k ,  ale pisz rzetelną 
p r aw d ę ,  poprzyj d o w o d a m i ,  nie kalaj >ię miotaniem 
k łams tw?  Jeżeli posiadasz ta jemnice j akie Kra kow a ,  
czemuz ich  nie ogłosisz,  lub przynajmniej  nr  wykład 
tychże,  nie poświęcisz parę chwi l ,  a toby więcćj  może  
znęci ło uczniów do pobierania od ciebie Pan ie  L i 
sow sk i  edukacyi!!

f t akon i ec ,  szanowny  a u t o rz e ,  wspominasz o 
m ć m  wychowaniu  — pytam s ię ,  któż cię wychował  
j eże l i  nie zacna może inatka ? ale m a t k a ,  która 
chciała widzieć^ w tobie syna p r aw ego  z se rcem ła- 
godnćm i s zczerein;  niestety, zawiod ła  s i ę ,  bo j ad 
złości z a t r u ł  w  tobie Panie  M. l . ł agodność i szcze
rość. —

K oń cząc, oświadczam  m P. Mikołaju Lisowski, 
pisałem dość z zitBM k r w i) , bo n iew inność spo

tw arzon a  wymagałaby wytknięcia ci czegoś więcej, 
życzę ci auto rze ,  abyś porzuci ł  to p ió ro ,  żmii żą 
dłem nasycone ,  a zamiast  pisania k łams tw i spo
twarzen ia  n iewinnego ,  boć to ojczyzny naszej nie 
z b a w i ,  czas ten obróci ł  na korzystniejszy wykład 
Jeograf i i ,  dla braci rzemieślników.

Dr.  Pr. Stanis ław Tyrchowski.

( a .  k .) W  dniu 26  b. m.  o godzinie Tmćj wie
czorem przechodząc ulicą Sienną do swego mieszka
nia ,  zostałem napadnięty przez 6ciu żołnierzy z puł 
ku  piechoty,  którzy wypadłszy z szynkon-ni naprzód 
ki lkokrolnem uderzeniem a następnie pchnięciem ba
gnetu pozbawil i  mnie przytomności  — w y d a ł e ś  
krzyk gwał towny  — mnóstwo ludu się zbieg ło ,  lec? 
każdy lękał się przystąpić do zajadłych awan tu rni 
ków , którzy dusząc mnie za gardło chcieli wydrzeć 
mi życie;  i dopiero krzyk ludu obron i ł  tijię od lyob 
rozbójników.  Obywate lu  Jenerale Szlik ! czy liż ze
chcesz położyć koniec tym bezprawiom,  które się 1° 
dz iej ą ,  w państwie konslytncyjnem ? cóż nam poży
ciu , skoro każdej chwili  niepuwniśiny j ego  ? liczi*e 
gwał ty  jakich się dopuś-i ło wojsko na osobach tu
tejszych czyż zostały uk a r a ne ?  i kiedyż już  nakonie5 
ustaną r o z b o je ?  Zechciej Jenerale poskromić żołnie 
rzy którzy Cię o taczają ;  wróć spokojność i bezpie; 
czeństwo  O by w ate lo m;  bo inaczej lud do wiasofy 
obrony zmuszonym będzie.  J a  san. nie wyjdę jd* 
więcej  na ulicę bez ostrćj broni  i jeżeli  zos tanę P0' 
dobn ież napadnięty jak wc z or a j ,  r a tować  się będf 
odwetem.  lionslantfj Łt/niewski.

WIADOMOŚCI P0LITU7YE.

A U S T R Y A .
W iedeń  i23 W rześnia. Dw a  okrętal iniowefrad 

cuzkie wypłynęły zpor tu w Tryeście po k ro'.kim P°' 
bycie.  Aust ryacka flotylla sposobi  się do blosoW3’ 
nia Wenecy i  , gdzie Totnaseu i  Martin ciągle jesz** 
stoją na czele tymczasowej  rzeczypospolilćj .  L°^ 
Wenecy i  zdaje się zbliżać k u  rozs t r zygn ieniu , P? 
dobno  dwa pośredniczące mocars twa życzą sob' e’ 
aby Wunecya do Auslryi  przyłączoną została.  '  
decki po wej ściu do Medyo lanu’, zmniejszył 
pośrednio poda tk i ,  uciskające szczególniej u b ° ŻS 
klassę ludności  jak np. podatek od .Soli i t- P- £ 
czasem zaś z drugiej  s t r o n y ,  w pańs twie P0®1 o  
nałożył niezmierne kontry bucye, k tóre co ‘t  dni sc^ 
ga niby na wynagrodzenie szkód. [Iderzający sp.^ 
sób w j a k i  depu towany czeski RffB0, Zi,PJ ta* 0,1 r-- 
s t ra wojny ł a two się wyjaśnia ztąd że  czeska 
tya pragnie być niezależną o d  Ministers twa i ze ^  
czuła w sobie potęgę i brzydzi się absolutną roa 
cyą. Jeden  choćby t y l k o  chwi lowy k o m p r o m i s  
tyi s ławiańskiej  i oppozycyi zmieniłyby s g>'u 
s tan  m eczy  w A u stry i. :e-

Ji-lluczycz znajduje się w  K i s - K o  marona,  ^  
dzy Yeszprim i Sztuhlweissenburg.  W  ^  ^n,Sl . ' -pk, 
s tawi ł  8 0 00  załogi.  Twie rdze  węgi  srskie -<* 
K o m o r n a ,  Lcopol szta l ,  i t. d. ogłosiły 
za neut ralne  wśród nasłnjącćj  wolai  .0J S ® 
łożone w Węgrzech  składa się P° ^  
ści z n ie in nek i eb  Lufców;  zatćm mu . , a(j tę-
tw o  wystawić z j a k )  wie rnośc i )  ulega i  ulegao



cizie węgierskim rozkazom.  Aus trya  w Węgrzech  
śliczną odgrywa rolę!!  (O. Z .)

W  północnych Węgrzech  pokazały się 2 p r o -  
klamacye:  Miłosława Hodzy,  Stura  i Hurbana.  — 
Wszyscy trzej są znani ,  j ako  zapaleni mówcy na o- 
statnm! zjeździe s łowiańskim w Pradze ,  s ławni  w 
i i i c r  „urze ws?echsłowiańszczyzny i w  polityce. Kil- 

a tysięcy górali zeszło z gór  Kopanicze ,  s tawiając 
P°d rozkazy H u r b a n a ,  w  szeregi jego oc h o t n i - 

tJ >w ‘ D. 21 przedar ' i  się do O t u r a ,  zkąd przez 
^euszta t  nad rzeką Wagą  pociągną do wyższych ko- 
mitalów, gdzie j u ż  ich wysłanniki  torują  im drogę.

. odezwach rzeczonych wezwani  są węgierscy Sła- 
v' '.an'e północni do nieuznania  władz komitetowych 
ani se jmu , ani ministerstwa w Peszcie ,  lecz aby 
s,£ •'u,nadziel/de urządzali.

Gazeta nadodrzańska pisze:  „możemy donieść 
2 pewnego źródła ,  ze sprawa lombardzk o-we nec ka  
!"°ztrzy'gnie się w krotce ,  i to na drodze dyploma-  , 
\v$znej ,  w taki sposób,  j ak  my to j u ż  poprzednio 
zamienili.  To j e s t ,  że Austrya zatrzyma Króles two 
^°mbardzko - weneckie i wyniesie jednego z książąt  
o°mu panującego na t r o n ,  j ednak ie  t a k ,  iż L o m -  
bardya otrzyma osobną konstytucye,  osobną adm i -  
oistracyę j instytucye na rodowe.  Koszta wojenne 
ro.usi cboć w części Karol  Alber t  ponieść.  Ń ak o-  
®'ec W'enecva zostanie ogłoszona miastem wolnćm 

p°rtem wolnym.  Gabine t  f rancuzki  zrobił  j ak  
się zdaje Prusom propozycyę , aby się przyłączyły do 
S - n g i e l s l < i e j °  po ś r ed n ic tw a ,  ale na zasa -  
proi i l*ićro opisanych.  Brusy chciały ju ż  no len 
Padło Pr2! sta^ ? *e(:z ndnis leryuin t - inczasem u -

nie ^ r a rckie wypadki  zrobi ły wiVke/.e wraże-  
w . lla lutyjMych mieszkańcach niż się rząd spodzie- 

• Rachują  tutaj ni, pewno  żę. powszechne p o -  
s unie w  zachodnich Niemczech wybuchn ie  i raz 

P i e c i e  dyktatura wojskowa  zostanie zniszczoną.  — 
Z|cnniki w Peszcie zawierają  „przepowiednią Kos- 

w której  dowodzi  Węgrom że dopiero z tej 
al*i o życie w swej  p rawdziwć j  s ławie odrodzeni 

P Wstaną, Porówny wa on Pochód Jellaczycza z na- 
s». *1 dotej hordy ł izingiskana.  —  Zaciągi do woj-  

a dla Węgie r  odbywają  się tu nadzwyczaj  spie— 
ko^10" odejdzie *-ain zoujtvu j eden zupełny

i Książę Windyszgrec uda się w rzeczy sa m ćj j a -  
i °  drugi dowódzca do W ł o c h ;  Wclden  zaś przy— 
^ędzic do Wiednia spokojność i porządek przywro-  
i 0, y -  W  Berlinie W ra n g e l , w Wiedniu Wclden, 
takH bohate rowie bez za rzu tu !  Pytanie :  po cóż 

*ch walecz ryeh ludzi sprowadzać  do miasta? 
su . p d  wczor  jszego posiedzenia se jmowego  n a -  
* wza jemna umowa między czeską prawą i le
ża rŜ r ° n a ł w duchu Demokratycznym. Głoszą tu 
cu (jZecz. n i e za w od n ą , iż w Pradze  w tym mies ią
c u .  °  przyjdzie r ew oiu cy i ,  p rzeciwka woj
Cz»8c^ ^ ' n - S zw ar ce r  dostał  już uwoln ienie ;  lyni- 

7astąpi go Hornbosl l  min.  handlu 
^ViedeńiVv̂ c^ ztw*e Węgie r  nic jeszcze u rzęduwnie  

**ie otrzymał.
2 *  J K  .

80Vtiska „p®*'*1'7- W czoraj i dzis zaszły tu zb ie -  
nietn fahr t  »li e ’ w G um pcndorf. przed m iesz ta -  
demicka u /^ a ’ ^lóry się  poważył lżyć legię aka 
nikaj(,c ‘ " o jsk o  w yru szyło , lud rozstąpił s ię ,  u- 
®w ięcon0 * powodu do walki. —  D riś p o -

cnorągiew gwardyi n arod ow ej, przy czem

znajdował  się przyszły następca t r onu  ks. Franciszek 
Józef  w uniformie pułkownika dragonów.

Pryw atn e  wiadomości  z W ę g ie r  donoszą,  że 
Jellaczycz zajął  bez wystrzału miasto Sztulwaissen- 
burg.  Świadkowie naoczni m ó w i ą ,  że o b w a r o w a 
nie Pesztu i Budy odbywa  się z nadzwyczajnym z a 
pałem.  Mężowie i kobiety rozmai tego s t a n u ,  na 
wet  damy wykwintne dzielą się wspólnie pracą na 
szańcach.

W iedeń  22.  Wczoraj  wieczór oświadczył  M a 
yer przed komitetem studenckim pod przysięgą, że 
rnu Major  Bubna przy odejściu z węgierskiege obo-  
zu,  opowiedzieć kazał  w Wićdniu co n as tępu j e - —  
„Węgier skie Wojska szanując cesarskie chorągwie,  
nie chciały strzelać dc K ro a tó w  an: ich zaczeoiać.  
A gdy Jellaczycz dalej p o s tę p o w a ł ,  wysłał  Bubn a  
kilku oficerów do n iego,  aby im okazał  swoje peł
nomocnictwo .  Jellaczycz zaś powiedzia ł :  „nie ma 
j u z  więcej auslryackiego rzą d u , ani A u s try i, ja 
j ą  dopiero utworzę; niś zatrzym ujcie mię, bo mo
ja  droga prow adzi p rze z  P eszt, muszę wprost do 
W iedn ia , aby tam skarcić hołotę.

CZECH V.

Praga  19 W rześnia, k o zp r z ęż e n i e , które tak 
długo w naszem mieście panowało  między wojskiem 
a s tanem cywi lnym,  znika już  i wza jemne  porozu
mienie nas tępuje widać że teraz wojsKo nie da się 
j u ż  użvć t o  celów konstytucyi przeciwnych bo p o j 
muje  że znienawidzona przez nie partya demo kra  
tyczna.  chce wolności  nie dla szczególnych s t anów 
lub osi b lecz dla wszystkich w  ogóle. —  Pi sma w  
czeskim języku wychodzące Domnażają się.

S Z w  A J  C A R  Y A.
Radecki  już  we Włoszech  wszystkim s.ę na ra 

ził. Dnie 18 Wrześn ia  przesłał  nową  notę do rzą 
du Tess yńsk iego , w której oświadcza ,  iż wszelki? 
związki  między L om ba rdy ą  a kantonem Tessyn o d 
tąd u s ta j ą ,  i że wszystkich Tessyńczykow ? L o m -  
bardyi wypędzi .  Wiadomość tę potwierdza urząd 
pocztowy w Zurychu.

Bern 20 W rześnia. Wczoraj  na posiedzeniu 
se jmowćm toczono rozprawy względem odwetu R a 
deckiego.  Wszystko oburzone  najmocniej  przeciw 
pos tępowaniu  feldmarszałka.  Podczas rozpraw wzglę
dem tego przedmiotu oświadczyła G e n e w a ,  aby za 
pytano A u s t r y i , czy środki przez Radeckiego użyte 
p o t w ie rd z a ,  a wtedy mepozostaje  Szwajcaryi  nic in 
nego jak wydać wojnę A ustryi. Tymczasem zaśt r ze -  
ba postawić na granicy 20,00<f wojska aby s łowom 
powagi  dodać.  =  Lecz inne Kan tony  zażądały aby 
z łożono kotnissyę sprawozdawczą i ta dopiero ma 
zrobić wnioski względem tego przedmiotu .

Galicy i

P R Z Y J E C H A L I  DO K R A K O W A

Od dnia 25  do dnia 2 6  W rześ. 
Ja run towsk i  Jan Dep.  Bobrowski  Ju l i us z ,  z

Uwiadomienie.
Szanowni R odzice i O piekunow ie życzący so 

bie um ieścić na stół i stancy? Uczniów do szkól 
publ. uczęszczających, lub prywatne lekcye biorą
cych —  w domu ze w szech miar godnym, i przy
zw oitym  —  raczą się  zgłosić o bbź**d w iadom ość  
pod Nr. 183 przy ulicy Poselskićj n» dole.



Doniesienia Urzędowe.
N r  4945.

CESARSKO KRÓLEWSKI  TRYBUNAŁ 
iMiasta Krakowa i  Jego Okręgu.

W  skutek podania P.  Macieja Fi scbe ja  i P.  J ó 
zefy z F i s c L e i ó w  Brandysowćj  o przyznanie Im spad
ku  po ś. p Salomei  Fiscberowej  Matce Ich pozo
stałego z summy a)  ZłR. 450 Cibnwencjijną M on e
tą na Sklepie w  Sukiennicach pod L.  2 ;  b) -  z 
summy Złp. 10,110 na Domach pod L. 4 4 8 4 4 9 4 5 0  
451 i 460 w Gminie 4tej c) z summy Złp.  30,100,  
na D om u Nre.  350 w  Gminie 5tćj i rf)z summ y Złp.  
3 ,000 na Domu pod L. 541 574 w  Gminie 5 AL 
K r a k o w a  hypotecznie ub ez p ie czo ne j — składającego 
się — Trybu na ł  po wysłuchaniu wniosku Prokura 
tora s tosownie do Artykułu 12 Ustawy Hypotecznej  
z roku 1844 wzywa wszystkich p raw a  mieć m o g ą 
cych do pomienioncgo spadku , aby z t akowemi  w 
t erminie trzech miesięcy do Trybuna łu zgłosili się, 
gdyż po upływie terminu tego,  spadek w mowie 
będący,  zgłaszającym się sukcessorom przyznanym 
zostanie.

Kraków d. 22 Sierpnia 1848 r.
Sędzin Prezydujący 

J Pareński 
(Ir.) Z. Sekretarz P. B urzyński.

Nr. 703. z r. 1847
C e s ars ko  -  K r ó l e w s k i  

Sąd Pokoju Okręgu 111. Mogilskiego.
Na zasadzie Art .  52 Ustawy o posiadłościach 

Włościan  usamowoln ionych tudzież Art .  12 ustawy 
Hypotecznej  < r. 1844 wzywa  wszystkich p raw o  do 
spadku  po niegdy Bron is ł awie z Gładysów Łyczko 
wćj  inaczej Łyk ow ej  z domu  pod L. 23 w Nowej  
Wsi  stojącego składającego się — nńeć mogących,  
ażeby w terminie t rzecbmiesiecznym od dat ty og ło
szenia niniejszego wezwania  rachując z prawami swe- 
mi do C. K.  Sądu Poko ju  Miasta Krakowa  Okręgu 
I. pod prekluzyą zgłosili s ię ,  w razie bow iem  bez
skutecznie upłynionego t e rm inu , sp ad ek  powyższy na 
rzecz i imie zgłaszającego się Franciszka Ł y k o , s y n a  
Bronis ł awy Łykowej  przyznanym zostanie.  — 

Kraków dnia 4 Września 1848 r.
Sędzia Pokoju 

(podpisano) /.  Louis.
Pisarz Sądu Pokoju 

(2r.) (podpisano) Bogucki.

Nr 4875.
CESARSKO KRÓLEWSKI  TRYBUNAŁ 

Miasta Krak owa  i  Je go  Okręgu.
W skutek pro/by Piotra Filińskiego j ako Ojca

i Opiekuna małoletnich dzieci po żonie jogo ś.p. Ku-  
negundzie z Lewandowsk ich  Filinskićj pozostałych 
działającego,  o przyznanie spadku tymże mało 
letnim po matce ich Kunegundz ie  Filińskićj pozos ta
ł ego z połowy realności Nro. 75 w Gminie VII Kio- 
pa rz  sytuowanej ,  s k ł a d a j ą c e g o  się — wniesionej  — 
C. K.  Trybu na ł  po w y sy ch a n iu  wniosku P r o k u r a 
tora na zasadzie krt. 12 Ustawy hypotecznćj  r. 1844 
w z y w a  wszystkich p rawa mieć mogących do rzecz o
nego spadku  , aby z takowemi w  przeciągu t rzech 
miesięcy do Trybun a łu  zgłosili się — gdyż w razie 
przeciwnym po bezskutecznym upływie takowego ,  
spadek rzeczony zgłaszającym się su j>cessg.rom to j e s t  
P i o t r o w i , S ta n i s ł a w o w i , Kata rzyn ie  i Maryanr.es

Filińskim przyznanym zostanie.
Kraki w  dnia 17 Sierpnia 1848.

Sędzia Piezydujący 
Brzeziński.

(3r.) Z. Sekretarz P. Burzyńskh
O B W I E S Z C Z E N I E .  1

Z polecenia C. K.  Sal inowy .Administracyi  Ces. 
Król.  Urząd Ekonomiczny  w Jaworzn iu  w  Okręgu 
K rakowsk im,  podaje do publicznej wiadomości  iż 
w  dniu 2 Paździer .  1848 r. z zast r zeżeniem wyższego 
stwierdzenia p rawo wyszynku i w y r o b u ,  p iw a ,  wód'  
ki i m io d u , j ak też pozwolenie na wyszynk wina,  
włącznie z czasowem użytkiem do tejże rządowej 
Propinacyi  należących bu do w l i ,  n ac z y ń ,  SD rzę ló *  
i g runtów,  a to mianowicie w  Rządowych  wsiach- 
J a w o r z n o ,  Niedziel iska, Długoszyn, Szczakowa.  
D ą b r o w a ,  Byczyna i J e l e ń ,  j ako  też w  wszystkich 
do tychże wsiów przynależących osadach w trzech* 
lemia d z i e r ż a w ę ,  t . j .  od 1 Listooatta 1848 az do 
ostatniego Października 1851 wypuszczoną zęstanie.

Licytacya poczyna się na dniu 2 Października 
1848 o godzinie 9lej przed p o ł u d n i e m , i kończy się 
w  tym samym dniu o godzinie litej wieczór  —  go
dziny po łudn iowe od 12lej do 2giej popołudniu są 
wyłączone.  — Późniejsze Deklaracye lub ustne po
dawania  ceny w żaden  sposób przyjęte nie będa.

Podawania  ceny mogą być za pomocą pisemnych, 
pieczęcią i 1 0 ^  radium  z napisem [DeklaraciJ^ 
względem nabycia dzierżaw y Propinacyi Jawo# '  
nickićj zaopatrzonemi d e k l a r a c j a m i , lub  tćż ustne 
w  kancel lary’ Ces. Król. p row.  Urzędu Górniczo Hu 
tniczego , gdzie się licytacya odbywać  będzie ,  do 
godziny 6lćj wieczór  oddanemi.  Wszyscy w chę
ci Dzierżawienia będący,  z tein dodatkiem u w o d o 
rniają s ię ,  iż względem bliższych w ar un k ów  teJ 
dzierżawy,  tak w Ces. Król  Administracyi  SalinaT'  
nćj w  Wi e l i c z ce , j ako  tćż w Ces. Król .  Urzędióo 
Górniczo Hutnickićm w J a w o r z n i u ,  i w Ces. K>°‘- 
Urzedzie Ekonomicznym w Niedzieliskach podczaC 
zwyczajnych godzin u rzędowych  z głosić się nogą- 
W  ostatnich wymienionych urzędach mogą także d 
sane zapieczę towane  Dek la racye .  dniem przed licj'  
tacyą do Depozytu być złożone.

Otworzen ie  wszystkich D uklaracyi stanie s i ę 1), 
r zędownie  w przytomności  wszystkich przy M-vJM 
licytacyi znajdujących się ko n k ur en tó w ,  i to w  ko
cu licytacyi ustnej t. j. o godzinie 6tćj dla
dotąd wszystkie pisemne podawania  zlozone j
mogą  ̂ . i |

l  adium. zaś ,  najwięcej  of iarującego,  z Je 
lub z drugiej  strony po zo s t a ł eg o , aż do a u p m n e W  
z ł o że n ia \kaucyi  za t r zymanym b ęd z ie ,  która 4tfl ' S 
dzierżawy ie łnoroczne j  stanowi.  — \a d ia  reszty 
cytujących po zupelnem ukończeniu licytacyi vł<*s. 
cielom zwróconcmi  zostaną.  . . . j  .

K aż dcn  w  cbęc w y d z i e r ż a w i e n i a  j owm ien  p 
t c i n i  w aru nk am i  oznaczone radium  w  gotowiznie 
bo tćż w papierach R z ą d o w y c h  w ręce komis 
cytaryjuej  z i o źy ć , oprócz lego majątek s w p j . uo 
go przedsięwzięcia pot rzebny,  j a ko  też do b rą  ,°P 
n i ę , i że Ces. Król  austryacki poddany j e s t ,  WI8 
godneini  świadec twami  wykazać.  .  .

G. K.  Urząd Ekonomie*.  F a w o r k a .
W  Niedzieliskach d.  21 Klein.
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